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Przyjmują się do umieszczania w Ensorntach. 
OGŁOSZENIA, ODEZWY, UWIADOMIENIA, DONIESIENIA wszelkiego rodzaju, ty- . 


sdpłata na Dziennik „Czas* omące się przemysła, handlu, rolnietwa, cprzodaży, kupna, dsierżaw itp 
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Dla wygody Szanownych Abonentów 
zamiejscowych, którzy się z zaprenumero- 
waniem dziennika Czas spóźnili, ogłasza się 
dwumiesięczna przedpłata, to jest na miesiące 
Listopad i Grudzień b. r. kwartału IV go 
' w kwocie 3 zdr. 20 kr. m. k. 

: Adminisiracya Dziennika „Czas“ 


Kraków 31 pażdziernika. 
„Mija dziewiąty rok istnienia naszego dzien- 
` nika. Jutró dziewiąta rocznica dnia, w któ- 
„rym zasiedliśmy do pracy, mozolnej, twardej, 

ale: uczciwej, i w przekonaniu naszem nie beż 
korzyści dla kraju. W nagrodę tój pracy i 
ciągłych usiłowań spodziewaliśmy się za- 
służyć sobie u współobywateli naszych na 
niejąkie zaufanie. Za odebrane od nich do- 
wody takiego zaufania, dziękujemy w każdą 
recznicę, i z podobnemże zaufaniem, szcze- 
-~ rze i otwarcie przemawiamy do nich o na= 
. szych własnych sprawach. "Tak. uczynić i 
dziś zamierzamy. Sądzimy, że jeden dzień 
w'roku pro domo sua, nie jest za wiele. 


sób. nielicząc w to: autorów korespondencyj, 
wzięło udział piórem w Dodatku, nazwiska 
ich' podpisane. W drugim roku, to jest w bie- 
żącym, liczba ich będzie jeszcze większa. 
Cie ię podajemy, bo ona wystarcza, aby 
obronić pismo nasze od zarzutu zbytniej wy- 
łączności, a oraz jest dowodem żeśmy w ści- 
słem następstwie założonego celu, rozbudze- 
nia umysłowego ruchu w kraju naszym, po- 
stępowali. i 

Pismo wychodziło i wychodzi regularnie 
co miesiąc «w dniu oznaczonym. Wychodzi 
zaś nie jak było zapowiedzianem, w zeszy- 
cie „od 12 do 15 arkuszy druku,“ ale prze- 
nosi maximum. Tak, że dwanaście zeszy- 
tów składające cztery tomy czyli rok jeden, 
zawierają 215 arkuszy druku, a więc w prze- 
cięciu każdy zeszyt ma arkuszy blisko 18, 
to jest trzy arkusze więcej niż było zapo- 
wiedzianem. Rok bieżący wyrówna jeżeli 
nie przeniesie tćj cyfry. Wiedząc bowiem 
jak trudno cjest z początku ułożyć pismo mie- 
sięczne w doskonałą harmonię z życzeniami 
i potrzebą ogółu czytelni ów, zamieszczali- 
śmy umyślnie więcej artykułów w każdym 
zeszycie, aby nagrodzić niejako te, któreby 
mniejszej tylko publiczności przypadały do 
smaku. Staraliśmy się o ich dobór nieszczę- 
dząc ani pracy ani kosztów. . 

Takie były nasze usiłowania w wyda- 
wnietwiepisma miesięcznego w Galicyi. O ich 
wartości sąd nie do nas lecz do kraju należy; 
ale my powiedzieć możemy otwarcie, że nie 
mamy sobie nic w tym względzie do wy- 
rzucenia. Nie zaniedbaliśmy niczego, a w pra- 
cy naszej obok ciągłćj chęci odpowiedzenia 
o ile możności rozlicznym wymaganiom, ja- 
|kie wydawnictwo pisma miesięcznego za so- 
bą pociąga, stróżę naszych zasad i pożytek 
dla kraju szczególnie mieliśmy na oku. Wie- 
dzieliśmy zabierając się do dzieła, że pi- 
smo miesięczne nie może stanąć od razu: 
Kraków nie od razu zbudowano. Do czytel- 
ników należy osądzić czy w drugim roku po- 
stęp w niem widoczny. aż 

Nie tailiśmy przed sobą trudności i prze- 
ciwieństw jakie napotkać musieliśmy, ale 
napotkaliśmy na takie, jakich nawet przewi- 
dywać nie można było. Chcemy mówić o 
niechęci, że innego nie użyjemy wyrazu, pra- 
sy polskiej przeciw pismu wychodzącemu 
pa języku i nader trudnych okoliczno- 
ściach. 


Biblioteka Warszawska, i publicznie jéj tu 
z wielką przyjemnością oddajemy sprawiedli- 
wość. Ona jedna pojęła stanowisko poważnego 
Pisma w obec naszych usiłowań, powiemy wię- 
cêj w obec dobra kraju. Jak z drugićj strony 
musiemy wynurzyć nasze zadziwienie, że pi- 
smo miesięczne poznańskie, które w swój 
kronice literackiej o każdćj najmniejszćj wspo- 
mina broszurce, do tego stopnia niechęci się 
posunęło , że nawet o ukazaniu się nowego 
pisma polskiego peryodycznie wychodzącego 
niewspómniało, i raz tylko, zmuszone przyto- 
czonym wyjątkiem, w odsyłaczu małą o Do- 
datku uczyniło «wzmiankę. 

Przytoczyliśmy to stanowisko dzienników 
polskich w obec Dodatku, dla tego, że jako 
niechęć z góry powzięta, nie była przewi- 
dzianą przez nas trudnością, której ważność 
atoli umiemy oceniać. Nie brak nam wcale 
ani na siłach ani m mie aby z nią wal- 
czyć, ani nawet nie ra na zaufaniu , które wzw 29 faździernika. 
sy e gf sumieniu własnęm 1 w naszćm| & Kieruńek: polityki prany Pira staję się 
istnieniu dziewięcioletnićm, abyśmy jój w dłuż- [już wyraźnićjszym. Polityka ta, jak łatwo przewi- 
szym przeciągu czasu pokonać nie mieli. Lecz |dzieć było można, stanie się w sprawach tyczą- 
na to potrzeba nam, abyśmy w wydawnic- ayoh orean. émiebsg t balani org Rest 
twie: pisma’ miesięcznego oprzeć si MORT za oz gerne ze AUE OEM 7 
współęzcia naszych obywateli, tak Jak. się panek ani b usg nik Sen, me 
na niem opieramy w wydawaniu codzienne- go ckierinku już się pojawia w stanowisku, które 
go dziennika. Przystąpiliśmy -do wydawnic- |Prusy chcą zająć w sprawie duńskiój i naddunaj. 
twa pisma: miesięcznego. nie dla dzienników, |Skićj: W pierwszćj chcą otwarcie zawezwać Bun- 
ale dla Galicyi. Mieliśmy przeko nanie, że destag do rozstrsygnienia sporu; w drugićj oświadczają 
wydawanie pisma miesięcznego przyniesie 
pożytek dla kraju, a zatóm że jest potrzebą 


się otwareićj niż dotąd przeciw połączeniu Księstw. 
Wiadomość ts''przyszła tu w tych dniach z Berlina 

dla Galicyi. 'To przekonanie mamy dotąd. 

Lecz mogliśmy się omylić. 


w formie tak pównój, jakby była urzędową. Obrót ten, 
niepozostanie bez wpływu na ósteteczną w tój mierze 
decyzyę Anglii. prys -carpea arman $ i A grą 
4 : , niu pozostanie. W Paryżu dzienniki odebra y jak się 
Jesteśmy zdania , że to tylko pismo KT zdijo polecenie, diini kirti tylko opinii publicznój, 
ryodyczne jest rzeczywiście potrzebne, któ- 
re się samo przez się utrzymuje. Kraj u- 
trzyma zawsze to czego istotnie potrzebuje. 
Zasada ta, aczkolwiek prawdziwa, z pówo- 


że na konferencyi dopiero ogólnćj rzecz się rożstrzygnie. 
Ostatnie wszakże artykuły Patrie i Constitutionneila 

du jednak różnych okoliczności, nie może być 

do naszego kraju bezwzględnie zastósowana, 


przywitały powrót Reszyda paszy do władzy z cierp- 

kiemi dla Redcliffa wyrzutami i śmiałem odgraźaniem 

się Porcie w r»zie ostatecznego oporu. O ile w glo- 

sach 'tych gabinetu francuskiego myśl się odbija, oba- 

| 8 h czymy późnićj. Zmniejszenie wojska które nakazała 

Dla tego, pomimo, że wydawnictwo pisma Francya, a które tu w znacznćj ilości także nastąpi, 

miesięcznego Dodatku utrzymywało się do- [jest oznaką, że w Europie potrzebują pokoju i potrafią 
tąd jedynie za pomocą wielkich ofiar, łożo0- 
nych nie tylko przez pismo codzienne Czas, 
ale nadto większych jeszcze przez nakładcę, 
nieustawaliśmy w pracy. Liczba abonentów 
Dodatku do Czasu niepokrywa nawet ko- 


go utrzymac. 
Pierwszy ten symptomat, który wynikał z mego przy- 
sztów papieru i druku. 
Są pewne granice każdćj ofiary, zwła- 


najmnićj ocenienia zjazdów w Sztutgardzie i Weima- 
szcza, że w razie gdybyśmy się omylili 


rio, arty zostanie cor iecéj "r 
wei ariji drugin redd Więcój, coraz wyrażnićj, 
w przekonaniu, ofiara byłaby bezowocna. Nie 
lubimy ofiar bezowocnych; ani ich Galicya k 
niepotrzebuje a tem mnićj wymaga. Jeżeli 
kraj nasz nie potrzebuje pisma miesięcznego, 
takiego jakie wydajemy, narzucać mu je nie 
widzimy potrzeby. Usiłowania nasze i pracę, 
w inną skierujemy stronę. 

Gdyby było inne, drugie pismo miesię- 
czne w Galicyi, samo z siebie w ł żeby 

Sodo 18 ypiywa, żeby 

śmy tego niepisali. Ale gdy innego pisma 
miesięcznego niema , 
stanowczo zaniecham 
dawnictwa, odezwać się 
obywateli otwarcie, ab 
w téj mierze oświecjli. Czynimy to tém wię- 
céj i chętnićj, że nam z wielu stron oświad- 


słanie: pocztą takowego oświadczenia z do- 
łączeniem nazwiska i daty wystarczy, 

Oświadczenia listowne przyjmujemy poró- 
wno z drukowanemi. sięw czytelni- 
ków, którzy nie są abonentami Dodatku, a 
byliby w chęci trzymania go na rok przy- 
szły, aby nas o tóm zawiadomić listownie 
raczyli. E 

Liczba oświadczeń jakie odbierzemy w ćią- 
gu listopada ,' stanowić będzie o przyszłym 
losie pisma miesięcznego , jakie pod napisem 
Czas — Dodatek miesięczny wydajemy. Bę- 
dzie to sąd i wyrok, czyli współobywatele 
nasi życzą sobie, aby pismo miesięczne wy- 
dawane przez 'nas wychodziło nadal — lub 
też ustało. Do tego się zasiósujemy i ogło- 
simy wypadek przy rozpisaniu. prenumeraty 
na dziennik Czas w miesiącu Grudniu. 


Morespondencya Czasu. 


o3 ozis 
merlin 29 października. 

++ Wniesienie’ sprawy Köigstw niemiecko. duńskich 
przez obecny gabinet pruski do Bundestagu najwięcój 
w tój chwili zajmuje uwagę publiczną w Niemczech. 
Krok ten spowodowany był ostatecznie przez okólnik 
gabinetu duńskiego, który żądania stanów holsztyń- 
skich, mianowicie co do zmiany ogólnój konstytucyi 
państwa, żądania uznane Satai kh 
za sprawiedliwe, odsyłał do dobréj woli zgromadzają- 
cój sig <q styczniu Rady państwa, nie dając 
na n ez J Odpowiedzi, ani obiecując z swój 
rega! dw o otyé bezpośrednio Radzie stósownych 
Eci co ta pozorna chęć załatwienia spra- 
kolo: A ade. staje sig prostym wybiegiem, aby ją 

ięt yć w nieskończoność i zostawić nierozstrzy- 
ga 4, albowiem Rada państwa w obecnym swym 
skladzie na żądania stanów holsztyńskich w żadnym 


r 


liśmy się do pracy i wydawaliśmy co miesiąc |w Dodatku, a ważniejszą 1 częstokroć ob- 


Z resztą ani Czas ani Dodatek nie był 
nigdy spekulacyą. Staraliśmy się zawsze być 
w obywatelskićj, że tak powiemy, styczno- 
SCI Z czytelnikami naszemi. Jeżeli więc w 0- 
becnym przypadku odstępujemy od zwycza- 
jów przyjętych w dziennikarstwie, nie odstę- 
pujemy bynajmnićj od zwyczajów przyjętych 
w Czasie. rz 

Dołączamy zatóm do dzisiejszego numeru 
ćwiartkę papieru, na której prosimy abo- 
nentów Cząsu wyrazić podpisem i datą: 
czy mają zamiar prenumerować Doda- 
tek miesięczny na rok przyszły? Ode- 


Storyczne , podróże, pamiętniki; staraliśmy |dego zeszytu najmniejszego tygodniowego 
Się, aby każdy zeszyt urozmaicić poezyą a 
powieścią lub innym beletrystycznym artyku- |prawie uczyniły wyjątek dla Dodatku. "To 


nowo je rózważano, a wiadomy okólnik duński zdecy- 
'dowal i przyspieszył chwilę wniesienia icù do Bundes- 


tagu. 
. O tym zamiarze Prus gabinet wiedeński został bez 
pośrednio zawiadomiony, i zarazem wezwany, aby wnio- 
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cesarski, lecz osnowy kontraktu jeszcze nie podaje: 
Ukaz ten brzmi: 

„Rozpoznawszy przedstawione nam przez Namie- 
stnika naszego w Królestwie Polskiem, projekta u- 
mów o odstąpienie kompanii prywataćj drogi żela- 
znój Warszawsko-Wiedeńskićj, tudzież o zbudowa- 
nie przez tęż kompanię dwóch nowych dróg żela- 
znych do granicy pruskićj : Postanowiliśmy i stano- 
wimy : 

1) Zawastą przez dyrektora głównego prezydu- 
jącego w komisyi rządowój przychodów i skarbu 
z kompanią składającą się z bankiera warszawskiego 
Hermaaa Epsteina, Karols-A gusta Milde, Andrzeja 
hr. Renard i Hermana barona Muschwitz, pod dniem 
10 (22) sierpnia i 23 września (5go peździernika) 
rb., umowę przedugodną o ustąpieniu im drogi że- 
laznój Warszawsko-Wiedeńskićj z należącą do niój 
drogą boczną ze Skierniewic do Łowicza, tudzieź 
© zbudowaniu przez nich nowych dróg żelaznych 
z Łowicza ku Bydgoszczy i z Ząbkowic do Katowić, 
niniejszem zatwierdzić. 

2) Dozwolić pomienionój kompanii, ustanowić nt 
zasadzie zatwierdzonych przez nas niniejszem ustaw; 
dwóch stowarzyszeń na akcyach pod nazwiskiem : 

a) Towarzystwo drogi żelaznój Warszawsko-Wie' 
deńskićj ; 

b) Towarzystwo drogi żelaznój Warszawsko-Byd- 
goskićj ; 

Wykonanie niniejszego ukazu naszego który w Dzien- 
niku praw Królestwa umieszczony być ma, Namis- 
tnikowi naszemu w Królestwie Polskiem polecamy. 

Dan w Warszawie d. 28 września (10 paździer= 
nika 1857 r. Aleksander, 


wypowiedzieli posłuszeństwo swemu legalaemu władz. |lecz_na wrażeniu jakie Anglicy wywierają na umysł 
cy. Naród więc angielski jako król broni swćj dyna- indyjski. Lecz aby panować nad ich wyobraźnią czyliż 
styi i domaga się kary Śmierci dla buntowników. í potrzeba na podobieństwo Tamerlana zasłać ulice Del- 
W skutek jednostronności tych wyobrażeń , Anglicy hi trupami jak tego sobis „życzą dzienniki angielskie. 
twierdzą, iż nie podbili ladyj, lecz owszem uwolnili je Podobno na pierwszą wieść o wypowiedzeniu wojny 
od jarzma mahometańskiego, zaszczepiając przytóm za- |; przez Mitridatesa Rzymianom, poruszyła sią cała mniej- 
sady eywilizacyi i moralności. Gdzie tylko Anglik po- sza Azya i zamordowała ośmdsiesiąt tysięcy osób. 
stawi nogę, tam jakby z rogu obfitości płynie szczę. |Groźby i okrzyki zemsty niektórych dzienników angiel- 
ście i dobro powszechne, Oni rozpowszechniają postę), skich cofają nas o dwa tysiące lat w tył i. przypomi- 
bronią wolności i słuszne zatem mają prawo do pano- | nają barbarzyństwa tamtych czasów. ' 
wania nad światem. Pod wpływem wielkićj energii o-] Na nieszczęście ludów polityka zawsze chodziła po 
sobistój i swobód politycznych, naród angielski przy- |ziemi, Sotrates dla tego, iż starał się prawdy metafizy- 
szedł do stanowiska pogańskiego i uważa się za lud|czne zastósować do życia praktycznego, zyskał sławę, 
wybrany i uprzywilejowany. Stanowisko to robi gojiż sprowadził filozofię na ziemię. Polityka niedoczekała 
wyłącznym i jednostronnym, lecz z drugiéj strony do-|Się jeszcze swego Sokratesa coby ją podniósł troszkę 
daje mu dzielnosci i potęgi. przynajmnićj z poziomu ku niebu. Lecz czyliż dla te- 
W Indyach zupełnie przeciwne pierwiastki panują. ;go uczucia ludzkości i sprawiedliwości nie mają mieć 
Tam religia, obyczaje i klimat odebrały wszystkie siły | żadnego prawa do szacunku? czyliź dla tego interes 030- 
cechujące energią osobistą i spokój apatyczny postawiły | bisty powinien przytlumiać wszystkie inne szlachetniej. 
za cel życia. Tam kasty wyróżniające ludzi, położyły |sze względy człowieczeństwa? — Prawda iż ladyanie 
tamg wszelkićj przedsiębiorczości i ulepszeniom socyal- $ SĄ niedołąźni i zniewieściali, przecież dla tego nie prze- 
nym. Tem lud zamknięty w gminach, znosił spokojnie | stali być iudźmi. Sądząe bezsironnie, przyznać należy 
wszystkie burze religijne i polityczne, mało dejąc sna- dałeko większ» znaczenie fatalnym okolicznościom ubez- 
ków swego Życia, a tém mnićj jeszcze śladów swego | władniającym ich siły. żywotne, aniżeli wadom ich cha- 
wpływu. W tóm Ab dziwić się nie można, żejrakteru i temperamentu. 
Robert Clive na czele dwóch tysięcy ludzi, pomiędzy S E 
którymi było zaledwo parę śpi PODIE pobił Wiedeń 300 października. Następuy patent 
sześćdziesiąt tysięcy, a Karol Napier na czele czterech cesarski rozpisuje podatki stałe na rok skarbowy, 
tysięcy, dwadzieścia tysięcy Indyan. W. obec tój znie-| zaczynające się z dniem 1 listopada rb. 
wieściałćj rasy ZAWS%e trzeba mieć na pamięci słowa Patent cesarski z dnia 21 października 1857 o- 
ksiącia Wellingtona „iż nie należy nigdy e fać się przed | bowięzujący w całój monarchii , Ra mocy którego 
tymi barbarzyncami, chociażby ich było najwięcćj*. Do rozpisane będą podatki stałe na rok skarbowy 1838, 
tego czasu Anglicy zaświądczsją swemi czynami pra-} My Zranciszek Józef Pierwszy, z bożój łaski Ce- 


sti te przedłożył Zgromadzeniu Związku wspólnie z Pru- 
sami; przyczém gabinet tutejszy oświadcza , że krok 
tən postanowił sam bezawłocznie uczynić, w takim na- 
wet razie gdyby się w Wiedniu nie chciano do niego 
przyłączyć. Taką instrukcyą przesłano p. Bismarkowi 
posłowi pruskiemu przy Bundestagu, i do wypełnienia 
jéj zostawiono tylko cezas potrzebny do nadejścia od- 
powiedsi z Wiednia. W tój chwili p. Bismark dopełnił 
już zapewne danego sobie polecenia. Równocześnie ro- 
zesłał gabinet tutejszy okólnik do wszystkich rządów 
niemieckich, w którym obecny stan sprawy wyjaśnia i 
wzywa do wspólnego jednomyślnego działania w bli- 
skich nad tym przedmiotem w Bundestagu obradach. 
Nie ma wątpliwości, że wszystkie państwa niemieckie 
wezwaniu temu odpowiedzą; równie jak nikt i o tóm 
nie wątpi, że Austrya popierać bądzie sprawę na czele 
z Prusami, Uchwała, która zapadnie, będzie zapewne 
jsdnomyślną, : Ogłoszenie jéj. będzie ultimatum dia Danii, 
tóre, jęźli nie zostanie uwrględnione dobrowolnie, musi 
być dopełnione przez egzekucyĄ. Zobaczymy, jak się 
Naprzeciw tego nieoczekiwanego biegu rzeczy postawią 
inne mocarstwa europajskie, nasamyrzód najwięećj inte- 
resowana Dania. 

Długą cierpliwość mocarstw niemieckich tłumaczono 
zagranicą najniekorzystnićj. dla ich politycznego w świe- 
cie stanowiska i znaczenia. Mówiono o nich prawie 
z urąginiem i szyderstwem. Wysadzały się w tym stylu 
Nord i dzienniki duńskie; odzywały się podobnie raz 
po raz i francuskie, przed powstaniem indyjskiem i an- 
gielskie. Czas był, odpowiedzieć: czynem na ta poni- 
ż'nia. Dziwny na pozór traf, że z jednój strony Au- 
strya w sprawie Księstw Naddunajskich, z drugićj 


, 


Prusy w sprawie Księstw nadederskich, równocześnie, 


jakby: na dane hasło, z taką energią występują. Czy |wdziwość táj zasady, i gotują sobie niemal niewątpli- ; sara Austryacki, król itd. minister sekretarz stanu, J. Tymowski.* 
hasło to: było naprzód umówione? Czy jest jaka skryta | wą pomyślność. Spodziewać się także należy, iż Colin | Na pokrycie potrzeb państwa w roku skarbowym Nieme y 
sprężyna w tém równoczesnóm działaniu? Wątpliwości | Campbell nie odstąpi od tój przestrogi, a na czele 20,000 1858, spowodowani jestaśmy po wysłuchaniu Na- z 


Uderzający jest od niewielu dni zwrot Gaz. Krzy- 
żowćj przeciw Rosyi, na który już zwracaliśmy u- 
wagę. Kiedy ustano już mówić o zjeździe sztutgardze 
kim i możliwych jego następstwach, kiedy cała pra- 
sa niemiecka juź ochłonąła z pierwszego przeraże- 
nia, bądź, że zjazd pomieniony przyćmiony został 
zjazdem wejmarskim, bądź dla tego, ża królowi pru- 
skiemu przyznano pośrednictwo, które zbliżyło ku 
sobie dawnych przeciwników. — Gazeta Krzyżowa 
amieszczać zaczęła raz po raz artykuły wykazują” 
ce politykę obocną Rosyi i położenie tego państwa, 
s następnie przymierze fcancu:ko-rosyjskie. Jak da- 
wniój dla pomienionéj gazety i stronnictwa przeź 
nią reprezentowanego, wszelkie zbawienie Europy i 
ludzkości płynąło z nad Nowy, tak teraz upatruje 


nie ulega, że korzystniejszóm jest dla mocarstw nie- |lub 25,000 Anglików, potrafi pozonać sto*ysięczną ar-]szych Ministrów i zasiągnięciu zdania Naszćj Rady 
mieckich równoczesne obu Spraw traktowanie, niż po- |mią zbuatowanych sypojów. państwa, nakazać co następuje: j 

dzielone i kolejne. Jedna sprawa dopomaga bowiem za-| Obecnie przyczyny rewolucyi indyjskićj nie są zaa-j 1. W roku skarbowym 1858 podatki gruntowy, 
łatwieniu drugićj, zbliżając oba mocarstwa do siebie | ne. Nie posiadamy szczegółów pswnych o konspira- budynkowy, zarobkowy i dochodowy wraz z doda- 
samą, koniecznością wzajemnój usługi, jeźli nie pobud- |cyi wojskowćj, o jój naczelnikach i 0 jéj organizacyj. | tkami krajowymi do tychże podatków mają być skła- 
ką wzajemnój sympatyi. Badając rzecz dalój, któż nam | Dla tego trudno sądzić o usposobieniach patryotycznych | dane w takim wymiarze i wedle postanowień, jakie 
zaręczy, że w tém- śmiałem stawieni: się mocarstw Indyan i o charakterze w jakim s'ę takowe pojawiały. | przepisane były na roz skarbowy 1857 w skutku pa- 
niemieczich , mianowicie Prus względem Danii, niemasz | Jakkolwisk bardzo wiele wychodzi dzieł i broszur do- $ tentu Naszego z dnia 14 paźdz. 1856. 

ręki Anglii? która przez umyślnie wysłanego agenta o tyczących Idyj, to większa ich część zajmuje się roz-| 2. Zastrzegamy sobie wszelako, zmiany jakie się 
skargach stanów holsztyńskich lepiój zninformowana, wiązaniem tego smutnego zadania, czy surowsze lub w opodatkowaniu okażą koniecznem', zaprowadzić jø- 
zatzyna inaczój na całą sprawę poglądać ; która w dzi- łagodniejsze Jarzmo właściwsze jest do ustalenia w nich | szcze w ciągu rozu skarbowego 1858. 

siejszć krytycznóm położeniu swóm usiłuje zachwiany | panowania angielskiego? Z tego powodu trzeba się ra-| Nasz Minister skarbu ma polecenie zająć się wy- 
wpływ swój w Europie utrzymać zbliżeniem się do 
obu mocarstw niemieckich, aby zrównoważyć nacisk 
możebnego przymierza Francyi i Rosyi. Łatwo więc 


być może, że Prusy odłączą się albo już się odłą-=| Apatya i marzenie zapełniają prawie cale życie In- Franciszek Józef w. r. ona nadciągającą stamtąd burzę; w Rosyi widzi dziś 
czyły od mocarstw popierających unią Księstw Naddu- | dyanina. Łatwowierny, praglący nowości i cudowności | Hrabia Buol Schauenstein w. r. — Baron Bruck w. r. wszystko złe i szkodliwe: koleje żelazne, przemysł, 
nejskich, chociaż nowy okólnik p. Manteufila zastrzega | chętnie przyjmuje najniedorzeczniejsze nowiny. Niezdol-| Za najwyższym nakazem „ Ransonnet. usamowolnienie , wolność druku, kary na przekup” 
Prusom wypowiedzenie zdania swego dopiero w kon-|ny do wytrwałćj i ciągłój pracy siedząc x założonemij  — Pułkownik drugi 5go pułku kirasyerów ce-|stwo urzędników, krążą przed nią jak widma i miota 


ferencyach - paryzkich. Z swój strony Anglia popierać 
będzie Prusy i Niemcy w sporze z Danią. Cóż wtedy 
zrobi Francya, opiekunka i rozjemczyni wszystkich kwe- 
styj europejskich? Zawrze zapewne przymierze z Ro- 
syą? Być to może, jeżeli niechce pozostać izolowaną. 
Uwagi te miejcie na względzie, czytając obecnie Kreuz- 
zeitung, odwracającą się przeciw Rosyi. 


pociski na odszczepieństwo od „świ tego pr: i 
rza.“ Wszystkie te gotujące się amiśży, "zbliżają Ro. 
syg do Francyi bardziój jeszcze niż osobiste monar= ` 
chów sym »atye, a przymierze to zagraża Światu, a 
szczególnie Europie środkowój. Nie wiemy jaki re- 
zultat rozumowań, którym dalsze artykuły będą po- 
Święcone, lecz zapewne będzie nim upomnienie 
państw niemieckich, aby silnem zjednoczeniem i 
wspólnością polityki mogły stanąć obronnie po obu 
stronach, od wschodu i od zachodu. 

Książę Pruski po objęciu zastępstwa króla brata 
swego, wydał następujący rozkaz dzienny do woj- 
ska: „JKMć najwyższym rozkazem z dnia dzisiejsze- 
go (23g0), raczył mi powierzyć naczelny kierunek 
spraw państwa na przeciąg trzech miesięcy. Czynię 
to armii wiadomo, i obok tego 6najmiam, iż mam 
stałą pewność, że Królowi Imsi pa jego z łaskawą 
pomocą bożą rychłem jak się spodząwam wyzdro- 
wieniu, będę mógł z pochwałą tylko zdać sprawą 
o armii.* 

Zeit pisze z Frankfurtu, że Bundestag iajmie sią 
niebawem ważnemi sprawami. Najprzód izyjdzie 
rzecz o dobra publiczne lauenburskie, o a stany 
tego księstwa uchwaliły zanieść zażalenie i hkowe 
jaz słychać, lada chwila nadejdzie. Dalój kwętya 
holsztyńska. Przekazanie jéj do sejmu ogólnego duń- 
skiego wedle patentu królewskiego z dnia 15 b, m, 
niezadowolniło w Niemczech, bo wiedzą, że to tylko 
krok zwlokający. Czas tój sprawy już nadszedł, i 
Bundestag zajmie się nią. Prusy już dały to poznać 
w p śmie swem do senatu frankforckiego; ponieważ 
hr. Buol jest nieobecny, zatem Austrya nie mogła 
dotąd zdania swego oznajmić, lub przynajmnićj ta- 
kowe nie jast jeszcze wiadome. Nie można jednak 
wątpić, że gabinet wiedeński przysteje na wniesie- 
nie. Inuyn znów przedmiotem w Bundestagu będzie 
kwestya załogi rasztackićj. Nakonisc umowa fran- 
cusko-badeńska o most na Renie pod Sztrasburgiem, | 
przyjdzie pod obrady Bundestagu na mocy uchwały 
tego zgromadzenia z marca roku 1832 (co do mo- 
stów na rzekach granicznych). 

Gaz. Kolońska donosi z Berlina, że równocześnie 
z poleceniami przesłanemi p. Bismarkowi do Frank- 
fartu w przedmiocie Holsztynu, rząd pruski rozesłał 
okólnik w tój sprawie do posłów swoich przy dwo- 
rach niemieckich. 


przeszłości poprzestaje na bsrbarzyńskich przesądach ij wnik Karol Specz de Ladhaza z 6go pułku drago- 
ezczych obrządkach religijnych. Wyobraźnia zawsze nów barona Horvatha mianowany pułkownikiem i 


Paryń 26 października, 

N. Pomiędzy wielu przykładami walki podbitych lu- 
dności ze zdobywcami, jakich historya obficie dostar- | „daj. 
cza, Indye podają wiele ciekawych szczegółów. Uwzglg- | Jenerał Low miał otrzymać wiersze skomponowane przezj — N. Pen przeznaczył 500 złr. na pogorzelców 
dniwszy wszystkie okoliczności klimatyczne, religijne i | Niamutolsoha przed siedmiuset laty. Posmat ten tonem | Fördemitze w zalajskim kom tacie w Węgrzech. 
dziejowe pomimowolnie przychodzi się do tego wnio- | prorockim wylicza różnych władzeów mających pano-| — Wczoraj odbyła się w Wiedniu uroczystość 
sku smutnego, iż rasa ta niestczęśliwa przeznaczoną | wać nad Iodyanami a nsresrcie kończy przepowiadnią | objęcia dawniejszego budynku uniwersyteckiego przez 
jest na niewolę. Od najdawniejszych czasów wystawic- | zapowiadającą upadsk Anglików w roku 1864. O kilka | cesarską akademię umiejętności. Kurator akademii 
ną była na podbój i jarzmo obcych nsjezdców, straciła | wigo wieków wprzód, kiedy jeszcze żadnemu Anglikowi | minister spraw wewnętrznych bar. Bach, zagaił zgro- 
żywotne i organiczne siły. Wyobraźnia starożytnych ija nawet europejczykowi nie śnło się o podbiciu Iadyj, ymadzenie prze.nową, w którój wskazał przeznacze- 
nowożytnych narodów ubarwiła Indye w piękne kształ- |już miały istnieć proroctwa d tyczące ich losu. Podo-inie pierwotne tego budynku i powrót do niego a- 
ty, a ich bogactwo i czarodziejskie skarby zwiększyły |bne jednakże niedorzeczności znajdują łatwą wiarę ujkademii, tudzież cele i zadanie téj instytucyj. Wice- 
chęć do ich podbicia, Kraj ten żyzny i piękny na po- | przesądnych i bezmyślnych Indyan. Owszem tego ro-żprezes akademii Dr. Karajan miał następnie mowę 
dobieństwo nadobnój i zajmującój Sity żony Rama |dzaja przepowiednie towarzyszą wsaystkim ich usiło- | odnoszącą się również do historyi budynku akade- 
króla Qudu miał wielu. konkurentów i spółubiegających | wan.om powstańczym i są powodem najróżncrodniej. mickiego, a następnie jeden z mowców rozbierał za- 
się o jego posiadanie. Z tą tylko różnicą, że Rawanę | szych konspiracyj, sady dzisiejszój fizyki. W tych dniach w łonie u- 
króla Ceylonu zastąpili Tatarzy, Mahometanie, Portu- | Slowa następne Jana Malcolma pokazują w jaki spo-czonćj tój korporacyi wszczął się spór, który się 
galczycy, Niemcy i nareszcie Anglicy, a epopeję „Ra- |sób Indyanie utrzymują pomiędzy sobą nienawiść doj wytoczył z wielką ujmą powagi tego zgromadzenia, 
mayana“. prozaiczna historya gwałtów i grabieży. Rasa | Anglików i jak z każdćj ich riepomyślności starają sięł przed ogół publiczności, dla którój przedmiot sporu 
anglo-saksońska nie panuje nad dachami na podobień- | korzystać: „Podczas. cs atni.h d»ódziestu pięciu lat, był wprawdzie obojętny, bo tyczył się „rachunku 
stwo Rawany, lecz energią, wytrwałością, talentem ; | „twierdzi on, zwrasrłem szczególnie uwagą na wojnę różniczkowego“, lecz sposób jego wyłoczenia przed- 
podstępem utorowała sobie drogą. do władzy nad sto | „niebezpieczną i t jemną jaką Indyanie prowadzą prze-istawiał stronę skandaliczną, i tę stronę właśnie pu- 
pięćdziesięciu milionami ludzi zniewieściałych klimatem | „ciwko naszćj władzy. Podniecają nienawiść przeciwko |bliczność pochwyciła. Jedna z prac matematycznych 
i znikezemniałych niewolą. - |. »aam za pomocą lisów, fałszywych wiadomości i mnie-4 przedstawiona akademii oddana zostałą pod sąd 

Pominąwszy względy cywilizacyi i dziejową walkę »manych proroctw. Jeżeli spotka jakać niepomyślność członka tejże akademii, który „w tym samym przed- 
pomiędzy chrystyanizmem a mahometaniamem, historya ka Rohac lub wydarzy sią zamieszanie w pewnćj | miocie pracował i którego dzieło właśnie potępio- 
panowania angielskiego w Indyach przedstawia jeden ad acyl, albo bunt w wojsku wtedy z prędkością | nem zostało w tój obcćj pracy. Ovzywiście że opi- 
bzrdzo ciekawy fakt, to jest zetknięcie się dwóch ży- Z zwyczajną rozrzucają listy i proklamacys po całym |nia wypadła na niekorzyść sutora i Wypracowanie 
wicłów. zupełnie sobie przeciwnych, dwóch niejako „Kraju. - ISMA tego rodzaju bywają pożądane i czyta- | jego wykluczone zostało z roczników. Autor upo- 
kast wyksztełconyeh na całkiem odrębnych zasadach j 3d z nę adiesoną chciwością. Treść ich zwykle jest sledzony zdaniem uczonego koła Wytoczył recz 
wyobrażeniach. Indywidualizm przesiąkł wszystkie stc- | „jedna i TA» Przedstawiają Anglików jako uzur- publicznie, a że na szerokim świecie 83 także zdol-- 
sunki. życia angielskiego i napiętnował jego charakter | „patorów KA nę Kasty, jako tyranów, którzy na tojni matematycy chociaż nie zasiadają w akademii, 
wyłącznością odróżniającą go od wszystkich innych „tylko c yu wy aby ujarzmić jéj mieszkań- | przeto akademia w obawie, aby jéj. opinia nie zo- 
narodów. „Pojęcia mistyczno-abstrakcyjne o monarchii f „ców, p0% Nie s miny dtków i zmienić ich obyczaje | stała zaczepioną, zgodziła się na następnem zebra- 
konstytucyjnój przenosi na siebie i takowe przyjmuje „i religię. ka wid nigdy odzywać się do kra-|nia na wydrukowanie wypracowania Poprzednio od- 
za zasady niezmienne w stosunkach z zagranicznemi | „jowego wojska Dat daa aar iż europejczyków wa- |rzuconego. Niecmylność nie może byś udziałem a- 
państ s ami. j trza apo przypisuje sobie magab orz "ani Jest mało, a zatem morduj- kademii, należało jéj wszakże Zachować konse- 

symioty właściwe onstytucyjnemu, i wedłogi „cie ic A ; x TAP I kwencyę. 
te 7 USAIA się za doskonałego, z i sie W czasie wojay wschodnićj i perskiej liczba proroctw = Polski 
EAN do robienia złego. Jeżeli dzisiaj w Anglii nie- | się zwiększyła, a CAE zwłaszcza starali się Królestwo * oiskie, 
tylko dzienniki ale opinia publiczna pałą nienawiścią i | wystawiać Anglików jako piy kę, odj siasych naj Podaliśmy w Czasie z 20g0 t: m. wiadomości, iż 
zemstą przeciwko sipojom, to ie z przyczyny starych | zgubę Sultana m PE ci sz ah wi, W tym | cesarz ukazem z 10go października rh, potwierdził 
nadużyć i morderstw popełnionych przez nich na ko- | peryodzie obudziły się fanatyzm k sie Je religijne i umowę zawartą między rządem a kompanią prywa- 
bietsch i dzieciach angielskich, lecz że majestat ludu | kto wie czyli też odtąd Die rak a "sis SYpojów. | tną, mocą którój rząd odstępuje tejże kompanii dro- 
angielskiego znieważony został, W stosunku do [ądygn | Nie ulega wątpliwości, iż Mac Wi nie byli pierwsze. | go żelazną Warszawsko-Wiedeńską j daję przyzwo- 
Anglicy zajmują takie stanowisko jak królowa Wikto. | mi jéj promotorami i kto wie czyli to nis są ostatnie || Zo 
rya względem swych poddanych. Gdyby Znalasł się o. |ieh drgania, kto wie czyli Z czesem obok tr;umtów |ą mianowicie z Łowicza do Bydgoszczy z Ząbkowic 
becnia jakiś szaleniec, coby się poważył targnąć na | jakie chciwość i poziome interesa odniosą, chrystyaniam | do ; ie pot 
sławą tój panującćj, wtenczas wywołałby bezwątpienia | nie odrodzi tych pokoleń dla których bez zmartwych- | runki tejże umowy, dodając, iż osnowę ukazu, u- 
wielkie oburzenie w całym narodzie, a cóżby dopiero | wstania moralnego nie ma żadnój przyszłości. mowy, koncęsyi i statutów zamieścimy po urzędo- |ozego po nas nasza ojcowska dla was przychyl- 
było, gdyby zagraśał honorowi jéj osoby lub życiu?| Karol Metcalfe bardzo słusznie utrzymuje, iż władza | wem ich ogłoszeniu. Teraz dopiero ogłasza Gazeta] ność wymaga i dla odwołania się zarazem do wā- 
ndyanie zaś buntując się, popełnili zdradę stanu, i|angielska opiera się w Indyach nie na materyalnój sile | Rsqdowa w numerze z 27g0 tm, Wspomniony ukaaszych tak głębokich i tak znanych uczuć pobożno” 


Włochy. 


Univers podaje tłumaczenie allokuoyi Papieża Piasa 
IX na konsystorzu sekrętnym z d. 25g0 września: 
Osnow : téj allokucyi jęgt następująca : 

„Czoigodni bracia! Od chwili, w którój za pomo 
cą bożą, wróciliśmy do miasta naszego po cztero- 
miesięczaćj podróży, poświęconój odwiedzania na- 
szego ukochanego ludu w państwie rzymskiem, nić 
zais'e milszego dla nas nie jest, jak odezwać się d0 
was czcigodni bracia, dla zadośćuczynienia temu; 


A 


CZAS z Niedzieli 4 Listopada 1857, 3 
Ści, ażebyście wraz z nami złożyli nieskończone dzię- cześć, jaką dla nas byli przejęci, a lud, wierny na- glikami, chociaż donoszą, iż cesarz birmański oświad- 
i Bogu miłosiernemu, który pobłogosławił naszój śladowca pobożności odznaczającój księcia i dostoj- | czył przez swego posła komisarzowi angielskiemu 
podróży i dozwolił nam w dobroci swój zebrać wy- í ną jego rodzinę, gromadził się wszędzie masami na 
nikające ztąd najzbawienniejsze owoce. j spotkanie nasze, prosząc ciągle, ‘pośród vkrzyków ra- 
„Wyjechawszy z tego miasta w głównym celu dości o błogosławieństwo najwyższego pasterza po- 
jak wam wiadomo, zadośćuczynienia naszćj wyłą- | wszechnego kościoła. (Dok. nast.) 
oanój czci dla Niepokalanćj i Najświętszej Maryi Indye 
Panny, matki bożój, składając hołd nasz jej prze- : "dni «lb gaap 
świetnemu kościołowi w  Lorecie, zwiedziliśmy Skreśliwszy wczoraj pobieżnie opis nejwaźniej- 
równocześnie inne miasta po drodze, i następnie | szego z wypadków 0 których wiadomość przyniosła 
przebiegliśmy w ciągu naszćj podróży główne mia- nam ostatnia poczta, to jest szturmu Delhów i stana 
sta leżące w Ombrii, Picenum i Emilię, dziedzinę rzeczy na delhicziem polu walki , — przedstawiemy 
Piotra św. i inne prowincye. Przepełnieni za prawdę į dzisiaj położenie rzeczy w chwili odejścia ostatniej 
radością składaliśmy najpokorniejsze dzięki nie-| poczty w innych okolicach głównego teatru powsta- 
skończonemu miłosierdziu Boga rozdawcy wszelkich nia, a szczególniej w królestwis Qudy, a nakoniec 
dóbr, za tyle dowodów miłości ze strony spotyka- | y całym Hindostanie. 
nych w przejeździe naszym ludów, które za szczę- 
śliwe się miały, iż mogły objawić przychylność i 
przywiązanie swe do stolicy św., tak iż podróż na- 
sza stała się uroczystym i nieprzerwanym tryumfem 
naszój św. religii. Wszędzie albowiem nietylko nasi Anglików, — powstał cały. Na całej przestrzeni kró- 
dostojni koledzy, kardynałowie św. kościoła rzym - 


k ! A -į lostwa 1130 mil kwadratowych rozległości mające- |< 
skiego, arcybiskupi, biszupi i inni przełożeni każdój | go, jest w rękach angielskich tylko cytadela w Lu- 


dyecezyi, duchowni, urzędnicy i szlachta garnęli się knowie, gdzie zamknęła się i broni garstka Anglii- 
aby dać nam i stolicy apostolskićj ctwarte i publi-|ków przeciwko oblegejącym ją powstańcom. We- 
czne dowody przywiązania i uszanowania swego, dług doniesień jenerałów Outrama i Havelocka , 
lecz nadto wszędzie gdzieśmy przejeźdźali WSZYSCY jw królestwie Ondy chwyciła za broń cała bez wy- 


mieszkańcy miejscowi wszelkiego stanu i wszelkie- |jatku ludność. Jedni z mieszkańców przyłączyli sięjj 
g0 wieku, zalegejąc dobrowolnie drogi, takim się 


Im zbrojno do zbuntowanych sypojów i utworzyli wraz 
wali objawom radości i miłości synowskiój dla 


Uczczenia w naszój skromnój osobie zastępcę Jezu- 
sa Chrystusa na ziemi, i dla wyrażenia o ile było 
w ich mocy, miłości jaką są przejęci dla swego 
monarchy i zaufania jakie w nim pokładają, że czę- 
stokroć niemogliśmy powstrzymać łez naszych. Chcie- 
libyśmy tu przytoczyć nazwę każdego z miast, mia- 
steczek, mieszkańców i osób i wyrazić im podzię- 
owania na jakie zasługują, gdyby nam tego nie 
Wzbraniał rozmiar zakreślony tój mowie. Ponieważ 
zaiste nic niemogło nam być przyjemniejszego jak 
widzieć uczucia religijne tych ludów i miłość ich 
dla stolicy apostolskiój tylu dowodami stwierdzone, 
Szczęśliwami byliśmy mógąc przemawieć według 
Przychylności naszego ojcowskiego serca do wszy- 
stkich władz każdego miejsca i wszelakićj rangi, któ- 
re nam przedstawiały szczegółowe swe Życzenia i 
prośby dotyczące jedynie potrzeb wyłącznie miej- 
Scowych i interesów handlu, wyrażcjąc nam „Swe 
chęci z uszanowaniem i tem umiarkowaniem , jakie 
brzystoją najwierniejszym i najprzywiązańszym pod- 
Anym stolicy św. Z pośpiechem przeto i radością 
Przedsięwzięliśmy i postanowiliśmy „w wielu miej- 
8cach użycie środków, które nam się najwłaściwsze 
wydawały do coraz silniejszego rozbudzenia i utrzy- 
nią religii i pobożności ludu, tudzież do przyspo- 
ienją mu nowych doczesnych korzyści i pomnoże- 
4 jego dobrego bytu. Nigdy zresztą nieprzestaniemy 
, pokorze serca naszego, zanosić do Boga modłów 
I błagań naszych, aby raczył w dobroci swojój ob- 
darzać zawsze najhojniejszemi: dowodami swój łaski, 
ludy któreśmy właśnie odwiedzali, jako też i te któ- 
re podlegają stolicy apostolskićj ; prosić go będzie- 
my, aby ja nepełniał coraz więcój swoją św. wiarą, 
nadzieją, miłosierdziem, pobożnością niezachwianą i 
wszelką istotną cnotą; aby kierował, wspierał i bło- 
gosławił niebieskiemi swemi względami ich prace, 
Przemysł i handel; aby im hojnie użyczał rosy nie- 
bięskićj i płodności ziemi, i aby siłą swą wszechmo- 
cna zasłaniał ludy, które tak nam są drogie, ud ZA- 
razy Śmiertelnćj tylu błędów, usiłujących wśliznąć 
się pomiędzy nie, aby je bronił i wyswobadzał z si- 
ef, zasadzek i knowsń występnych bezbożności. 
„Lecz jeżeliśmy doznaweli takiej pociechy w po- 
Todku ukochanych naszych ludów, nie mniejszy mie- 
śmy powód radości po za obrębem „państw na- 
Bzych, gdyż jak wam to wszystkim czcigodni bracia 
Wiadomo, dostojni książęta spieszyli składać dowo- 
y przywiązania i czci dla zastępcy Jezusa Chrystu- 
ta. Itak najprzód będąc w Peruggii, ujrzeliśmy przy- 
Jwającego naszego ukochanego syna w Jezusie Chry- 
lusie Arcyksięcia Karola, wysłanego przez dostoj- 
lego ojca swego Lecpolda W. księcia Toskańskie- 
80; a gdyśmy byli w Pesaro odwiedził nas nasz u- 
kochany syn w Jezusie Chrystusie Maksymilian Ar- 
CYksiążę Austryacki. W czasie naszego pobytu w Bo- 
nii, otrzymaliśmy odwiedziny ukochanego syng na- 
zego w Jezusie Chrystusie Ludwika, dostojnego 
óla Bawarskiego, ukochanego syna naszego w Je- 
usio Chrystusie Roberta księcia Parmy i szlachetnój 
Jego matki dzisiej rejentki księstwa; naszój ukocha- |. 
Nój córki w Jezusie Chrystusie księżnój Berry i na- 
kzych ukochanych synów w Jezusie Chrystusie Leo- li 
Polda W. księcia Toskańskiego i Franciszka księcia 
Odeny, z całą ich dostojną rodziną. Obecność tych 
ksią at spowodowała najżywsze nasze zadowolenie 
į daliómy im dowody naszój papiezkićj przychylno- 
ci z tóm większą gotowością, iż zawsze szczególnićj 
acenialiśmy ich cnoty i zasługi. W. książę Toskań- 
Aki i książę Modoński błagali nas usilnie, abyśmy 
Przy tój sposobności odwiedzili ich państwa, chętnie 
Przeto GR na 
a nas było łatwiejszem ; iejszem, że Mo- 
dena 95 tylko mil a Ri riemniejssem, 
„UA Toskanę prowadziła właściwie droga w powro- 
8 do ukochanego miasta naszego Rzymu. 
„Gdy więc przybyliśmy do granie terrytoryum mo- 
oha 41980, ujrzeliśmy tam natychmiast naszego uko- 
"nego syna w Jezusie Chrystusie Franciszka, księ- 
A Modry, który towarzysząc nam od tój chwili, 
Brzygotował dla nas w stolicy swojćj świetne i wspa- 
© przyjęcie, dając nam wszelkie dowody i obja- 
synowskiój swojój miłości. Napotkaliśmy tam na- 
winsa OZcigodnych braci biskupów księstwa, ducho- 
sństwo, władze i szlachtę, którzy się okazywali 
wemi, mogąc nam wyrazić według możności 


"— W Bolkenheim w Szląski pruskim pięcioro dzieci 
bawiąc się, wlazło do wielkićj otwartój skrzyni, w którój 
były przedtem towary na jarmark zwiezione. Wieko za” 
trzasnęło się, a kiedy po długiem szukaniu dzieci otwarto 
skrzynię , znaleziono wszystkie dzieci uduszone. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy, 
zw. zew teleorafogne s d. 31 pazdziora. — Augs- 
nia na 0v 1 „, |burg 106%. — Hamburg 77, __ p, mër, 10 kr. 15%, — 
wanych przes Kampamię prowincyj. Dziwiono się Paryż 123%, — Aglo cd stota a Kita Geaa. 
( A > 80',,. — Motaliki B. 5-procent. _ Pożycsk a 5- 
ezęli dotychczas wojny. Poseł cesarstwa birmańskie- WB 821,. —Obligi indom. peta prym rogi „FE 
Metaliki 4'4-proa. —. Motaliki 4-progon, —, — Motaliki 
3-proc. — Losy r. 1834 —, — diio = roku 1839 137%,. — 
Losy z r. 1854 —. —&-proo. 106 Ue Akoye Bankowe 865 — 
Akoye kolei żelas. półnosaój 1730. — Akoys kredytu racho- 
mogo 203Y,, 


austr, żąd, złr. 4 kr.52, pł. słr. 4 kr. 46 mk. — Listy sa- 


kraj ten jest poprzerzynany rzekami i pełny miejsc 
warownych, otoczonych wodami i bagnami. Widzie- 
liśmy to już przy dwukrotnym pochodzie Havelocka, 
który cho siaż nigdzie niesapotkał stanowczego opo- 
ru i wielkiego korpusu powstańców, jednak szarpa- 


3 ące między prowincyą 
delhicką, państwami marackiemi, Pendżabem i wiel- 


korządatwem bombajskióm — chwytają jedno po] Kurs wiedeński 1 30 październ. Motaliki 80/,,. — No- 


wa pożyczka 63, — Akcye Banku wlod. 962. — Akocye ko- 
lei żełasnój północ. 172%,. — Agio od złota 9/,, ed srebra 
6/4. — Oblig, uwoln. gruat. 78Y,. — Pożyczka ostatnia na- 
rodowa 81'/,,. — Promessy galicyjskie — 

Kurs warszawski s 28 paździor. — Zia półi: 

d. ra. 5 kop. 36'/,; — Obligi skarbowe oprócz kuponu, żąd. 
rs. 87 k. 69, wartość kuponu r. — k. 31y,. Listy zastawne 
IN okresu oprócz kup. à. rs. 14 kop. 71Y,, wartość kuponu 
kop. 21. 

Kurs wrocławski s 30 paździer. — Banknoty austryno. 
97Y, Š — Baukn. polsk. 90%, żąd, — Listy zast. polskie da- 
wne 89 żąd.; nowe 89 żąd, — Listy zast, posnańskie 97 
ż., 4-pros. 83%, ż. dtto 3Y,-prog. — k — Kolej Krakowsk. 
Górno-Szląska — ż, 


Przegląd polityczny. 


kanaście mil uszedłszy, wracać musiał. Z tego wszy- 
skiego wnosimy, że powstańcy w królestwie Oudy 
lepiej prowadzą wojnę powstańczą niż w sąsiedniej 
prowincyi delhickiej, że w kraju tym toczy się woj- 


twem Outrama i Havelecka wkroczyły teraz po raz 
trzeci do Królestwa Oudy. Jenerał Outram, który 
jak wiadomo z dawniejszych wiadomości, zebrawszy 
korpus w dolnym Bengalu ciągnął ku teatrowi po- 
wstania dla wzmocnienia Havelocka i doszedł już 
do Allahabad,— wyruszył 7go września z tego mia- 
sta ku Cawnporowi, a rozbiwszy w drodze oddział 
powstańców, którzy wdarli się już między Cawnpo- 
re a Allahabad, doszedł 14go września do Cawn- 
pore i połączył się z stojącym tam Havelockiem. 
Obaj razem wyruszyli 19go września z Cawnporu 
a przeszedłszy w dniu tym Ganges, wkroczyli do 


mieście portowem niedaleko ujść Iadusu, zbuntował 


O wielkorządztwie bombajskióm donoszą, że jest 
zupełnia spokojne. Wiadomość tę przyjąć można za 
pół prawdziwą i tyczącj się bliższych okolic Bombaju. 
Bo równocześnie donoszą o powstaniach w Guzeracie, 
który przecież należy do wielkorządztwa bombaj- 
skiego, a niedawno czytaliśmy wiadomość o buntach 
w południowćj części tego wielkorządztwa w Ko- 
lapore, w Punah itd. 

Jedno tylko wielkorządztwo madraskie cieszy się 
dotąd spokojem. 


Bepezue telcgrafitsne. 

Paryż 30 paźdz. Jenerał Cavaignac umarł, — 
Monitor zamieszcza raport ministra skarbu Magne 
nad budżetem na rok 1859, Spodziewa się on, że 
dług bieżący będzie mógł się zmniejszyć z 886 na 


Paniya 
Kronika miejscowa i ZAJĘTAMICZNA. 
Kraków 31go paźdz. Wspomnieliśmy wczoraj o spi- 
sach ludności w dniu dzisiejszym uskutecznić się mają- 
cych, a trzymając się w tój mierze drukowanego formula- |, 18 ; Haté A 
rza, przytoczyliśmy, że w jednój z rubryk PAT S dzi pray muzo wego obiegu biletów swoich. Uporząd. 
być ma miejsce urodzenia. Dowiadujemy się wszakże, że 
tu nie idzie o miejsce urodzenia, lecz o miejsce stałego 
mieszkania, te jest należności do gminy jakowój. Nie 
mogliśmy jednakowoż sądzić, aby napis rubryki: „Ro- 
dzinna gmina, powiat, obwód, kraj“, miał oznaczać miej- 
sce stałego pobytu, nie zaś miejsce urodzenia. Wykazy 
urodzenia wydane przez proboszczów znajdują się już 
wszystkie w rękach urzędników gmin, a przeto nia masz 
potrzeby zgłaszać się o takowe do parafij krakowskich. 

— Znany nasz poeta Aleksander Groza wracając z za- 
granicy do siebie na Ukrainę, przybył wczoraj do Kra- 


kraja jest zdaniem tego raportu, wyborny. Pomimo 
przesilenia pieniężnego za granicą, nie było we 


; PO południu. Frank- 
furier Journal donosi, żę dzisiaj 
schmidt przedłożył Zgromadzeniu > zk: 


enea 
„Gas. Krzyżowa utrzymuje w liście z Paryża, że 


rozszerzyły się albo nowa wybuchły. Pierwsza po 
za tym głównym teatrem powstania, na wschód 


raku nad zatoką perską z 9go t. m. poseł Asy i 
ski w Teheranie Murray kazał zdjąć swą eritin 


potocznego. Jest z pałacu poselstwa i wyjechał do Bagdadu. Nie wia- 


— Dziennik paryski Le Droit Al : 
przed kilku miesiącami e Spei Śiwy 
vogna. Jeden z obecnych 
go towarzysza broni į 


ciaż oddział Sików pod dowództwem majora Bartnay 
zastąpił powstańcom drogę, mimo tego doszli do 
miasta, zajęli go, a dopiero uwoloiwszy zamknię- 
tych w więzieniach powstańców, opuścili miasto. | 
Lecz nawet dalój na wschód w dolnym Bengalu 


Najsmutniejgzą jednak dla Anglików jest wiadomo- 


zbiegł z wojska hi kiego, i w Portugalii mając pe- 
ścią, że powstanie rozszerzyło się jeszcze dalój na W ać ZAD FRODE 


wa% znajomość form, udawał tam kapelana pułkowego. 

niemany kapelan otrzymał probostwo i odmene z, 
wymową kaznodziejską, otrzymał godność biskupią. ać, 
biskup przybył w r. 1854 do Madrytu i tam zjedna, 
sobie sławę kaznodziei, Właśnie miał paraa ia sz. 
hiszpańskich, kiedy go poznano i wytocz e 
Watap b Ý biskup W, został na 18 lat do robót, 

— Dnia 28go pażdz. zdarzył się w Londynie wypa- 
dek, że tygrys bengalski wyłamał się z menażeryj w czą. 
sie przewożenia jój i rzucił się na 11-letniego chłopca, 
którego rozszarpał. Z trudnością wprowadzono tygrysa do 
klatki. 


Od Redakce yi. 
Do numeru dzisiejszego dołączają się formularze o- 
oświadczenia względem Dodatky do Czasu, o którym 
mowa w artykule wstępnym, 
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PYT : ięcćj— ale wśród ił leż = ni s SPD 
szłość/ nada, © Tae to jedna ofiara, którą przysiość mołemy| Naszym nakładem wyszło właśnie poleca się jak najmocniej 
Do. pana aptekarza w- Korneuburgu. 


weteranom żachodzącój epoki; Żal szczery po zgnełych nie- 

chaj przekona i pocieszy dziś jeszcze Żyjących, że my jak- | 

kolwiek zdrobniali ozuć i oceniać umiemy to co piękne i Í 

wzniosłe. PTP A h Z serdecznem podziękowaniem za uprzejme rychłe nadesłanie żądanego korneuburgskiego proszku. pożywnego i lo- 
Dnia 21 października w Izdobkach obw. sanockim, rozstał į gorzkiej „męki Jezusa Chrystusa czącego dla kydła mogę mieć przyjemność udzielenia panu téj pocieszającćj wiadomości, że skutek tego proszku okazał sił 

się ztym światem Jan Piława Kamieniecki pułkownik byłego Pom pad szybkim i zbawiennym u jednego z moich wierzchowców, cierpiącego już dłagi czas na niebezpieczny 


wojska polskiego, potomek starożytnego domu, urodzony wśród ; Oraz najważniejszych „shi 28-49 rozłożone na każdy szel, który wszelkiemi poprzedniemi środkami zaradczemi stłamionym być nie mógł, teraz zaś po użyciu pańskiego Śro 


prtann PY 


rycerskićj epoki, gdy tylko wybierać wolno mu było wybrał j f A .. | leczącego zupełnie zgubionym został. _ 

zawód ryserski, wkrótce po wstąpieniu do wojska polskiego Wyjęte z dzieł 'Wielebnego Ojca Ladwika i Racz pan przyjąć wyraz prawdziwego poważania 

powołanym został na adjutanta księcia Poniatowskiego, któ- d 7 kaznodziej ki j Uniżony słaga 

ry go w ciągu dalszćj jego karyery prawdziwą przyjaźnią | z Grena y zakonu kaz JSkiego. |Kehl nad Renem 27 sierpnia 1857. Baron de Weiler 


maszczycał, nieodstępny towarzysz wodza bohatera, podzielał zki rzełożył „26 - » i 4 ph: 
z nim trudy, ułóbeżkidoześntwą. i laury; po PB bm woj- ; riainh K ; Pieczęć wielkoksiążęcćj badeńskićj komendantury. podpułkownik i komendant w Kehl. 


nię gdy W. książe Konstanty Pawłowicz objął komendę nad | ksiądz M. Wieczorek. i Główiay sklad wW y s y Ek owy 


armią polską śp. Jan Kamieniecki powołanym został na ad- $ ryz u 

jutania jego w stopniu podpułkownika. W roku 1819 wziął | Brosz. 17 arkuszy. Č 48 kr. mk. Te. SRN K b 
RALEW MOTREUBUFOU 
wag Austryi. | 


dymisyą i wszedł w śluby małżeńskie z Różą z. Zabielskich i i jest we wszystkich księgarniach do nabycia. i : 7 o 
Dulska, którój anielska słodycz w pożyciu, goiła nie jedną ' Książkę tę pobożną poleca puray konsystorz rozpowazc- | p e | 0 Wo OWÓJ 
} ja: ; 
Ten proszek prawdziwy utrzymują : | 


ranę, jaką owozesne wypadki zostawić mogły wsercu.— Nie chnienia.— Kraków. - Budweiser i Spot. 
Jest tu bynajmnićj zamiarem skreślać dokładną historyą zmar- "Sul Bi 
łego, młodość jego należy do historyi wojen napoleońskich, | r końcem b. m wyjdzie naszym nakładem: 
iw IGRAKAOWIE: pp. KKirchmajer i Syn; w WARSZAWIE, u pp. Gif 
s 2 watowskiego i iktosenthala. 
kra kowski j We LWOWIE: p. Konst. Iskierski i p. Milde, pp. Bierczecki i Weber aktekarze i p. Fran. Tomanek aptekarz;— wD” 
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wydawaóby się musiał zbyt bladym, pozwolimy sobie jednak | 
powiedzieć słów kilka o jego sędziwym wieku, bo koniec u- $ 
wieńcza dzieło; kiedy przed kilku laty uczuł zbliżającą się $ 
starość, oddał on szozupły majątek jaki posiadał duicoia © 
zamieszkał na wsi przy zamężnćj swój córce, jedyną przy | 
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| 
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aa 


jemnością życia cichego, który sobie obrał, było przechodzić 
myślą wspomnienia Świetnój młodości, jedynem zadaniem 


obok świetnój młodości zaś obraz prywatnego jego życia. 
A > 'chni p. Paweł Niedzielski; - w Czerniowcach p. Ignacy Schnirch ;— w Dolinie p. Jó RE z 
bliższo poznanie pocieszycielki wiary ojców naszych i w nićj | RODY TAGÓW DAE we Belgii lets P- Józef, Tęeuafollnor aptokara;— w; Jari 


jsławiu p. Ignacy Bajan;— w Leżajsku p: S. Hirschfelds— w Myślenicach p. R. Łowozyński ;— w Nowym Sączu p. gr 


też znalazł podporę gdy nadeszły dnie próby; cichy, pobo- ! jsterkiewiczowa wdowa;— w Przemyślu pp. Gajdetschka i Syn i p. Edward Machalski;— w Rzeszowie p. J. Szaitter;” 
żny, wyrozumiały dla młodszych, z obrześciańską rezygna- | na rok jw Rozwadowie p. Karol Marosch psc * zywe p: Srieżelkaj aptekarz;— w Stanisławowie P. Roach) — w Stryju } 
cyą znoszący oierpienia, prawdziwy pokutnik wzbudzał sta- „J. Sidorowicz aptekarz;— w Tarnowie p. J. Jahn;— w Wieliczce p. B. Wontorek wdowa;— w Zaleszczykach pp. Kodro” 
rzec oześć i uwielbienie wszystkich, którzy go znali dawnićj Í ski i Spółka. f 

lekkim i wesołym; zasnął naroszcie,— śmierć była spokoj- i l $ i Powyżój wyrażone firmy utrzymują także: 

ną i przykładną, a nadewszystko chrześciańską. — Pogrzeb ; brosz. Cena 10 kr. m. k. 


odbył się wśród małego grona przyjaciół, największą ozdo- * O łaskawe zamówienia upraszamy. Odprze- „Dra GUSTAWA SWOBODY Doświadczony proszek dla świń Dra Gustawa Swobody 


bą tegoż były zaszczytne znaki zdobyte na polu sławy za- È P F 
wioszdho =r o moze Äe i idies iówużięż broni nio- $ dający dostaną stósowny rabat. | wysłużonego o. k, gc: ssij sztuki le- Dra Gustawa Swobody wysłużonego osi | sztuki 10 
sący z przyjaciołmi zw. oki o miejsca wiecznego spoczynku, (1086-2-3) Kraków  K, Budweiser i Spot. £ czenia bydła PD o" pfzorznaniaki jg. E e 

a szanowny kapłan z pobliskićj parafii, czułą i treściwą mo- , „Proszek leczący wszelkie cho- | “7 A dai Wih skuteczny środek na biegunki 


wą zakończył słowami: „kto kochał i szanował swą ziemię . a p ; g i i 

szózęśliwy jeżeli spocznie w jój łonie, bo ona = będzie 3 à roby kopyt 1 racic GE ken sg rh Wr ndz Fi u owiec. 
f kj . . rzającym si aveściom Swi 

wał Por (1-6) „u bydła rogatego, koni i Owiec | cena matéj paszki 36 kr. RY 


SERY 


, Cena jednój flaski 40 kr. „ wielkiej 1 złr. 12 kr. m. k. 


Przyjechali od 30 do 31 października. i GZ Ostrzeżenie. Wziętość Korneuburskiego proszku poźywnego i leczącego dla bydła spowodowała naśladowaniði 


HOTEL POLLERA. Zeilor Kajetan z Tarnowa. Jasiński ` 
A. z Wiednia. Hr. Wodzicki Ludwik z Tyczyna. Hr. Myciel- ; 
ski Franciszek z Dzikowa. Schóne Hermann z Poznania, Mans- ' 
kiewicz Rudolf z Mysłowic. Wolski Kajetan ze Spytkowice. 


i 
Wyjechali : Tarkałłowa Helena do Lwowa. Dobrin Izy- 3 


RA 


usiłowano nawet fałszowania pod tém samém nazwiskiem w handel wprowadzić; czujemy się zat” 
obowiązani przed tąkiemi fałszowaniami przestrzedz, gdyż takowe z naszym wyrobem nic wspólna? 
go nie mają, oraz panów gospodarzy upraszać, przy kupnie należycie zauważać pieczęć i winetę, k 

re obie firmę apteki korneuburgskićj zawierają. (999-6-17) 


WVA ma honor zawiadomić, iż mając już stósowny zapas oleju, przyjmuje obstalunki na wiel 
l ką ilość i sprzedaje takowy: 


można w handlu Olój salonowy preparowany i czyszczony umyślnie na ten cel, z nadzwyczaj jeja 
z k płomieniem, bez żadnego zapachu i który nie kopci 30 kr. funt wie” 
Stanisława E' einlucha. Olćj podwójnie rafinowany garniec 6%, wagi wied. złr. . 2 — 


cetnar 


E POANIER A DE Aea 


ki ob. z Rosyi. Ro- 
man Rosselt ob., Aleksander Lubiszewski ob. z Polski. J. W. 
Kohlbeck wł. dóbr z Bytomska. Baron Stockhausen, Jerzy 


HOTEL ROSYJSKI. Aleksand a_ob., Tomasz Żyliń- 
=Wrocławia. Aleksa RA X ży 
Donner ob. z Wiednia. Stanisław hr. Romer wł. dóbr z żoną 


A roraeżg > węg 8 SRR: Tarnow den 1. November 1857. » 9 p X Jaz: o i 
Wyjechali : ieta hr. Cetnerowa wł. r do Lwowa. . R . . 3 ę 
-Edward Grotkowski ob. z żoną do Warszawy. Marya Sła- ich habe die Ehre anzuzeigen, dass ich Olej wyrobu pruskiego garniec punem likod > 


„pete u wod skr ir: fg zr jek sra s4 meiner seit zwei Jabren mit Landesbefugniss 
o Bochni. Roman Rosselt ob. eksander Lubiszewski ob. |; . . s R A 
do Polski. Ernest baron Stookhansen do Tarnowa. hier errichteten Ziindhólzchen - Fabrik jetzt 


NOTE BARKA Stanisław Borowski wł. dóbr z Czarno- {ejne solche Vollkommenheit und Ausdehnung 
cina. Józef Majzel 'ob., Hipolit Koszutski ob,, Zofia Darowska . PAW CET 
wł. dóbr z Polski. Artur Penah c. k. oficer zę Stanisławowa. gegeben habe, dass ich sowohl die hiesigen 


Franoinzek Konopka wł. dóbr z żoną z Zaleszan. Józef Al-1a]s auch auswärtigen Freunde mit allen Sor- RES EEIZ 7 ZAGR my: 
PA tnie Stanisław Walewski właśc. dóbr z żoną ten von Zandwaaren in uniibertrefficher Fondda 7 ` Z UJ eetoraleć 


Wyjechali: Żelisław hr, Bobrowski wł. dóbr do Galicyi. Qualitat und billigen Preisen zu bedienen 
Stanisław Borowski wł. dóbr do Sanki. Aleksander Kriegs- |. A le bi 
haber: wł. dóbr do Niedar. Tadeusz Cholunowski właś. dóbr 1M ®tande bin. 


do Brzeska, | Mehrjahrige Erfahrung und auf Wissen- 
schaft gegriindete Praxis setzen mich in die 
Lage, solche Erzeugnisse zu liefern, die in 
jeder Jahreszeit bei jedem Weiter sich gleich 


Skład główny znajduje się i listy adresować należy, w Krakowie do handlu 


F. J. Eśirchmajer i Syn. 20 


Srebrnym i złotym Medale” 

kodódr Debain] uwieńczone na wystawie pa 
GY mali Georgi ucu! O7 D ryzkiéj, 

wyn OEGE członka korespondującego akademii przemysłu francuzkiego, współczłonka Tow” 

rzystwa Umiejętności fizycznych i chemicznych w Paryżu, aptekarza w Epinal, które niemając nic wspólnego 2 je 

kami przez szarlatanów zachwalanemi a zdrowiu rzeczywiście szkodliwemi, jakto są cukierki z ziół, etC., uz 


zostały przez lekarską radę francuzką za najskuteczniejszy środek na wszelkie słabości piersiowe jako to: 
duszność, kaszel, katar chrypkę itp. sprzedaje się pudełko po 40 kr. m. k. w głównym składzie na Królestwo pó 


KOLEJ ŻELAZNA 


codziennie, $ . z d z 
Pociągi osobowe odchodzą z Krakowa: gut bleiben, und einen Vorzug vor den mei-|skie, Galicyą i W. Ks. rycki zie” K. Herrmann w Krakowie. Reynał Freres 4: Comp. w Par" 
Do Dębicy ` |, godzinie 12tój min. 15 po południa. sten ähnlichen F'abrikaten behaupten. (83 6-4) 1 ychże pastylek dostać można w handlach pod firmami: : 
==: 0 godzinie 9tój min. 5 wieczorem. Ich lade hiermit ein, mich mit werthenfw nę Karol Bucki. » Ta Th. p jjrażkyj ny et . „ © ah uk Karol Marecki. Í 
„4 0 godzinie Głój min. 30 s rana. x R 085 „ Brzeżanach E. Moerl. w Kołomyi Zach. Krzystofowicza. » Bamborze Fr. Karola Gilatowskief 
Bo Wiolioski i © godzina Stój min. 80 wiódiorom. Aufträgen z berna, die ich promp test „ Bochni Paweł Niedzielski. » Lwowie J. Reiss. » Btanisławowie J. Muchitsch i Bp: 
Do Wiednię . za Sa ia a paer auszuführen bereit bin. „ Buczaczu J. Czerkawski. AMEA » Bon, Stiller. » Tarnopolu C. Latinek. 
daai „35 po p e. N o R l „ Czerniowcach Th. Zacharyasiewicz. „  „ C. F. Milde. WWE » Turce u A. Czyrniańskiego. 
I Warszawy ł o godsiaie 86j min. 30 r rama. (1092-1-6) M. er er. w Dzikowie Narcyz Giryński. .  » Nowym-Sączu J. Kosterkiewicza wd. „ Wadowicach Ig. Brosig. 
Przychodzę do Krakowa: » Drohobyczu Ch. Piroszka. » » <br dan Edw. Machalskiego. „ Zaleszczykach J. Kodrębski et Co” 
dwinie 5tój min. 30 x rana, w nai i dani tkich | » Jarosławiu Bracia Juśkiewicz. » Rzeszowie F. Jaśkiewicza » Złoczowie A. Gottwald. tę 
S Dębiey . > g Siaili ry 55 po południa, yszedł z druku i znajduje się do sprzedania we wszystkie Karol Herrmann w Krakof" 


olskich ksi iach tom 15% dzieła: 
Sl Wielioski . { rs dere ha tooling dirler ' Apiai „o Syah w tę so z i w dnin, 
S Wiednia. . nie 11 lin. 25 przed południem, ID następnych bedzie pokazywane w 
mana.) o dale "6 ae 1. wieorem DWOR WIEJSKI : 


wszelkiego rodzaju do haftowa- 
nia i haczkowanią byy, be naj- | 
nowszych wzorów uskutecznia jak 
najtaniój i najlepiéj, tudzież utrzy- 


M Wrocławi. ` Ą 
I Warszawy o godzinie Zój min. 55 po poładnia. poświęconego gospodyniom polskim, przydatnego i osobom muje obfity zapas gotowych Jupek damsk. ra gi y 
Pooiągi osobowe z Dembicy do Krakowa: w mieście mieszkającym, nych. | | 
z o godzinie 1it6j min. 15 przed południem. K penoa z Fanny Jacobschn i ri 
odchodzą . . je godzinie 26] po północy. arolinę z Potockich (1095-1-2) na Stradomiu przy kościółku Š, Agnieszki. Ak ko pei Misz ir pazia A. "iotas 14 
i p TS : ? amkiom — od godziny 3cićj po poładniu do wieoz 
Krakowa do Dembicy: L A HZ wu ZA sS A. od Śćj godziny przy p sistem Gówietleniu, na które anik 


© godzinie 36J min. 37 po poładnia. ' s dvi Wysoką Pabiiczność zaprasza. 
przychodzą > + | 0 goduinie 13tój min. 85 w nosy. Wydanie drugie poprawne i wielu dodatkami powiekszone ić | P leno. sz tsart sai b 
; ; a > . czegóły zawiorają osobne afisze, 
1 Tom tszy zawiera : ka Szczególn J piękne (1057-2) pe i Jerzy Tiet” 


q Dom wiejski i jego urzadzenie, (1091-2-10) © | 
- Wiadomości handlowe i przemysłowe. R EE cebule kwiatowe C. K. TEATR NIEMIECKI. 
Mi pochodzące od najsłynniejszych odownjków Holandyi są u 


Towów 28 października. Sped byqzą rzeźnego na ponie- > : j 
18 sztuk mnie do nabycia w znacznćj ilości, w najlepszćj jakości. W niedzielę dnia 1 listopada 1857. 


dzi tkowym targu liczył 2 wołów, których w 12 sta- 
Cenniki udzielają % grzeczności pp. SI | [| 


dach po 6 do 40 sztuk z Rozdołu, Szozgrcg” Wybranówki, 
F.J. Kirchmayer i Syn w Krakowie. 
romantyczno-komiczna opera w 3ch aktach przez Floto% 


Dawidowa, Lesienie, Brzeżan, Krasowa i Chodorowa na | 

gowi zypędzono. Ztój liczby sprzedano. ji sal ik i 

noszą pa farga aaa „isa i zrrbnć ; z odebrał J. G. Hibner ogrodnik i kupieg w Bunzlau mada 
za w wW K IE . 8 
44 zły. Letni?" Sika SĄ którą szacowano ną = zoja; handel K. RUTKO S GO 

mięsa i 36 łoju, kosztowsła 59 złr. m.k. (G. L.) w Krakowie. (1080-2-8) 


Iiwów 25 paździer. Na naszym dzisiejszym targu płacono 


Potae aena etrn Miya o 3ch kamieniach 
| 


kr; ziemniaków KQ hbreczki 1 złr, 43 ryk pe qe 
— kr; suim cetnar siana ji zdr. 4K., s£omy na. rzęce Rabie w Osieczanach przy Myślenicach 5 
pasznistój — kr., podści 40 pi 1546 drzewa bukowego |z gruntem keel te: VUM wod 
m. k, i 


10 złr. 30 kr.; sosnowego — pły, (G. L.) 


"Antoni Ktobukowaki, redaktor odpowiedsialny. 


10| 329 14 
6| 829 12 


